HOSPITACJA DIAGNOZUJĄCA

Reforma oświaty przyniosła nam wprowadzenie nowego rozumienia celów edukacji, zasad uczenia oraz sposobów sprawowania nadzoru pedagogicznego, w tym i nowe rozumienie hospitacji. Tradycyjna hospitacja miała spełniać funkcję kontrolną. Lecz takie traktowanie hospitacji okazało się absurdalne. Trudno bowiem nazwać kontrolą działanie, które polega na obserwacji tak małego fragmentu pracy, jaką jest jedna czy dwie lekcje w ciągu roku szkolnego. Nie można na tej podstawi wyciągać wniosków o pracy merytorycznej i metodycznej nauczyciela. Tym bardziej, że dyrektor najczęściej nie jest specjalistą przedmiotu, który prowadzi hospitowany nauczyciel. To tylko część prawdy o tym, co przemawia za zmianą podejścia do tego problemu.      Zgodnie z ustawą i podstawą programową, szkoła ponosi odpowiedzialność za rozwój ucznia. Przedmiotem hospitacji zatem winno być diagnozowanie jego umiejętności, obserwacja wiedzy i postaw. Nauczyciel interesuje hospitującego jako osoba wspierająca rozwój dziecka, realizująca przyjęte przez szkołę zadania dydaktyczne i wychowawcze. Taką rolę ma spełnić diagnozująca hospitacja.
Czym zatem jest hospitacja diagnozująca?
- to monitoring rozwoju uczniów,
- to diagnozowanie umiejętności uczniów       

Dyrektor powinien badać jakość pracy nauczyciela w kontekście stopnia opanowania przez uczniów wiadomości i umiejętności zawartych w podstawie programowej. Hospitacja diagnozująca- jako ważna obserwacja, powinna być przygotowana specjalnie, jako "popis uczniów". Dla nauczyciela będzie refleksją nad tym, co uczniowie już potrafią, a co jeszcze muszą ćwiczyć. Ten popis, czy pokaz umiejętności uczniów, to cała istota hospitacji diagnozującej. Dyrektor w wyniku tych obserwacji będzie mógł ocenić, czy rozwój intelektualny uczniów na danym poziomie przebiega właściwie Dyrektor szkoły nie musi być specjalistą różnych przedmiotów, aby móc zaobserwować wykazywaną przez uczniów sprawność ( lub jej brak ) w umiejętnościach operacyjnych. Okazuje się zatem, że w tym rodzaju hospitacji likwiduje się bariera specjalizacyjna przedmiotu występująca w hospitacji tradycyjnej. 

Jak należy organizować hospitację diagnozującą? 

Data hospitacji nie może być ustalona terminarzem hospitacyjnym. Powinna dać możliwość pokazania przez uczniów swoich umiejętności. To właśnie nauczyciel najlepiej wie, kiedy ten pokaz może nastąpić. To właśnie nauczyciel ma proponować termin hospitacji diagnozującej. Najlepszym czasem na jej przeprowadzenie jest moment, w którym powinna ujawnić się sprawność uczniów w zakresie pewnych umiejętności składowych, czyli na przykład po zakończeniu pewnego działu materiału. Decyzję w sprawie hospitacji podejmuje nauczyciel w formie zaproszenia dyrektora na lekcję. Zaproszenie to nie musi dotyczyć tylko dyrektora szkoły. Mogą w niej uczestniczyć również inni zainteresowani nauczyciele, a także rodzice. 

Ponieważ hospitacja diagnozująca jest jedną z technik mierzenia jakości pracy szkoły, to zagadnienia hospitacyjne powinny być ściśle sprzężone z realizowanymi w szkole koncepcjami pedagogicznymi i planem rozwoju szkoły. Zespół nauczycieli powinien sformułować narzędzia do procedur hospitacyjnych. Narzędzia te mogą przyjąć postać pisemnego zestawu oczekiwań wobec uczniów, czyli zaprezentowania przez uczniów podczas hospitowanej lekcji określonych umiejętności, wiedzy i sprawności. Skonstruowane narzędzia posłużą nauczycielowi do ustalenia wskaźników w ich pracy z uczniami, uświadamiając im, co mają osiągnąć w perspektywie najbliższych miesięcy i roku szkolnego. 

Jak przystąpić do realizacji hospitacji diagnozującej? 

1.Zaproszenie dyrektora na lekcję, określenie daty.
2.Odbycie rozmowy przedhospitacyjnej, podczas której:
a/ nauczyciel zapoznaje dyrektora z tematem lekcji i jej założeniami,
b/ określa standard, czyli kompetencję składową będącej elementem kompetencji kluczowej zawartej w podstawie programowej.
Przykład:
KOMPETENCJA KLUCZOWA-Uczenie się.
KOMPETENCJA SKŁADOWA w zależności od przedmiotu może brzmieć:
-Uczeń wypowiada się pełnymi zdaniami.
-Uczeń czyta i pisze ze zrozumieniem.
-Uczeń liczy w zakresie czterech podstawowych działań.
-itp.
Te kompetencje, określone mianem standardu są również złożone i ich opanowanie nie nastąpi od razu. Potrzebne jest do tego osiąganie przez dziecko wielu umiejętności operacyjnych, czyli umiejętności wykonywania czynności pojedynczych, elementarnych. I tak doszliśmy do kolejnego momentu rozmowy przedhospitacyjnej, czyli:
c / określenia umiejętności operacyjnych.
I tak jeśli weźmiemy standard:
Uczeń liczy w zakresie czterech podstawowych działań.
Elementarnymi czynnościami będą np.:
-uczeń liczy w pamięci,
-uczeń rozwiązuje proste zadanie tekstowe
-uczeń rozwiązuje zadania z jedną niewiadomą
-uczeń zaznacza liczby na osi liczbowej
-itp. 

W arkuszu hospitacji diagnozującej elementarne czynności mogą być ujęte w formie wskaźników, czyli pytań o umiejętności operacyjne:
-Czy uczeń liczy w pamięci?
-Czy uczeń rozwiązuje proste zadania tekstowe?
-Czy uczeń zaznacza liczby na osi liczbowej?
-Czy wie......
-Czy zna......
-itp. 

3. Właściwa hospitacja.
Aby dyrektor podczas hospitacji mogł właściwie obserwować uczniów, należy przygotować mu takie miejsce w klasie, aby ta obserwacja była możliwa, czyli na wprost uczniów. 

4. Rozmowa pohospitacyjna.
Ta część hospitacji może rozpocząć się już w klasie po zakończeniu lekcji od wypowiedzi uczniów, co ich zdaniem na lekcji się udało,a co nie. Mogą też zabrać głos ( jeśli są obecni ) inni obserwatorzy, nauczyciel prowadzący lekcję, a także dyrektor, który zapewne pięknie uczniom podziękuje. Dalsza część odbędzie się bez dzieci. Rozmowa ta powinna być próba wspólnego określenia, co już nasi uczniowie potrafią, a co jeszcze muszą ćwiczyć. Na pewno nie utożsami się to z ocenianiem pracy nauczyciela, choć w świadomości obu - i dyrektora, i nauczyciela - jest to jakaś ocena dokonań nauczyciela i jego uczniów. 

"Charakter pracy nauczyciela jest taki, że nie ma fizycznej i technicznej możliwości, aby kontrolować go ciągle, trzeba mu zaufać stawiając przed nim cele, jakie ma osiągnięcia i te efekty jego pracy analizować i oceniać."
- S. Wlazło -

